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Triada Balonowo Spadochronowa 
4 ada Harcerskiego Klubu Balonowego mimo wcześniej 

podjętych decyzji odnośnie skoków spadochronc- 

wych z balonu - wyczekiwała, aby orzygotowane 

założenia dały pełny sukces. 

Członkowie nawiązali bliski kontakt z sekcją spa- 

dochronową Aeroklubu Krakowskiego. Nadzór nad przygo- 

towaniem ekipy spadochronowej objął instruktor spad. 

Józef DĘBIEC, a nad ekipą balonową hm PL Wojciech BĄK. 

Ustalenia zakładały, że przez trzy kolejne dni odbywać 

się bęgą skoki spadochronowe dwukrotnie: 

porannych od 930 - 1130, a w przypadku złych warunków 

w godzinach 

atmosferycznych w godzinach popołudniowych od 16 

1830. Loty balonem odbywać się będą w składzie: pilot 

balonowy oraz dwóch skoczków spadochronowych wraz z 

obciążeniem (spadochrony $W-12), których łączny ciężar 

winiem być poniżej wyliczonej siły nośnej ustalanej 

w występujących warunkach meteorologicznych. Również 

prądy powietrza: w miejscu startu balonu winny być 

sprzyjające dolotowi spadochroniarzy na murawę lotnis- 

ką w Pobiedniku Wik. k/Krakowa. 

techniczne Opracowano założenia lotu bałonu przy 

obciążeniu | nagłym odciążeniu oraz jego zachowanie 

się. Przygotowane zespoły balonowe i spadochronowe 

oczekiwały na ustalony termin. 

Loty balonu wraz ze skoczkami spadochronowymi zos- 

tały zgłoszone do Ministerstwa Komunikacji - Dyrekcja 

Generalna Lotnictwa Cywiinego jako loty specjalne 

i 'po otrzymaniu zgody na ich odbycie 

przystąpiliśmy do 

roku 50-lóćcia pierwszego skoku z balonu (opis "SP" Nr 

1-ste. 264 z 1937r.) oraz ŚNIĘTA LOT- 

NICTWA'87. Przez trzy dni w idealnych warunkach atmo- 

triady balonowo-spadochronowej w 

dla uczczenia 

sferycznych został zrealizowany program lotów. Łącznie 

wykonano 8 skoków, które pozwoliły sądzić, że odbywa- 

nie skoków spadochronowych z balonu 

jednocześnie ekonomiczne. Ogólnie można stwierdzić, że 

prędkość zerowa oddzielenia się skoczka spadochorono- 

skoku, wego od balonu nie przeszkadza w wykonaniu 

chodć lot balonu winien być w opaganiu. Program został 

wysokości (z zapasem). zrealizowany na bezpiecznej 

Wszystkie 1ioty balonu ze» skoczkami spadochronowymi 

odbył instruktor harcerski pwd Marek MICHALEC pil. 

balonowy naszego Klubu. 

Dokumentacja programu, wypowiedzi skaczących znaj- 

dują się w archiwum Harcerskiego Kłubu Balonowego. 

Skoki spadochronowe z balonu SP- BZP "HARCERZ" 

były największym osiągnięciem Kiwbu w 1987 roku. 

Z harcerskim: C ZUWAJI 

Szef Inspektoratu Lotniczego 

Komendy Chorągwi Krakowskiej ZHP 

Wojciech Bąk hm PL 

pilot bał. nr licencji B-4813 

  
jest możliwe i, 

PS. 

Harcerski Klub Balonowy działa 3-lata (od 29.1X.84r.) 

w oparciu o aktualnie najstarszy w Polsce balon na 

ogrzane powietrze SP-BZP "HARCERZ". 

Klub liczy 32 członków, w tym jest 6: pilotów i 2 me- 

chaników balonowych. 

Ostatnio ekipa Klubu brała udział w Międzynarodowych 

Zawodach o Puchar *PRZYJAŹNI* w Taborze (Czechosło- 

wacja), gdzie załoga pil.bal. Marek MICHALEC i copilot 

Krzysztof KOCOT zajęła Il miejsce na 7 startujących 

załóg. 

Od grudnia 87r. jest w dyspozycji ZHP, drugi harcerski 

"ZUCH", który 

będzie służył do popularyzacji sportu balonowego wśród 

balon na ogrzewane powietrze SP- BYL 

dzieci i młodzieży. 

Harcerski Klub Balonowy wspólnie z Aeroklubem Kra- 

kowskim w ramach porozumienia o współpracy zorgenizo- 

wali pokazowe loty balonu z programem lotniczym na 

ONI HUTNiKA (V.87r.) i oodczas Letnich Poloni inych Iig- 

rzysk Sportowych (VIlI.87c.). 
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  |   $ POGLĄDY 
edną z ważnych dziedzin wychowania internacjonalistycznego 

  prowadzonego przez Związek Harcerstwa Polskiego jest bezpo- [HARCERZ RZECZYPOSPOLITEJ] 
  Średnia wymiana drużyn harcerskich z zaprzyjaźnionymi jedno- 

nr 2 rocznik VII stkami w wielu krajach świata. Harcerska mapa w,jazdów zagranicznych 

i obe jmuje wszystkie kontynenty. To dobrze, że młodzi ludzie mogą poz- 

nać kulturę, osiągnięcia, życie codzienne wielu krajów poprzez oso- 

bisty kontakt. Zawiązują się przyjaźnie utrwalane później „poprzez 

korespondencję i dalsze spotkania, które stanowią ważry krok w two-- 
KG ; 7 5 

KARMELICKA 71 rzenie zasad współżycia | współdziałania między wieloma państwami. 
Tel. 33-79-93 Tetex 0325686 

Dzięki tym kontaktom obala się funkcjonujące w społeczeństwach ste” 

  

  
reotypy często utrudniające nawiązanie przyjaznych stosunków. 

INHALT Przykładem wieloletnich już kontaktów jest współpraca kra- 

kowskich harcerzy ze związkiem harcerzy BdP w Republice Federalnej 

Qa redaktóra.«.«.«so4żsTTERrsic- $ Niemiec. 

1.0lgierd Fietkiewicz "Wyjdźmy z Najnowszy numer "HR" dedykujemy naszym zachodnim przyjaciołon a 

GOTÓW: -s-oisocrecyce SLL DÓ naszym czytelnikom chcemy zaprezentować kilka charakterystycznych 
2.2 wizytą u harcerzy Krakowa... 56 akcji, rozwiązań metodycznych, pomysłów wybranych z bogatego pro- 

ser Ostern Gast beim ZHP in gramu Bund Der Pfadfinderinnen Und Pfacdfinder 

KOREAN wwo yewcckecze O 

PoABE6 00? a srięskizciwiowoces+ 7 Współpraca krakowskich organizacji młodzieżowych z młodzieżą 

4.Bogusław Śliwerski"Pedagogika z zaprzyjaźnionej Norymbergi stanowi właściwy przykład praktyczn”*j 

JANSSZ KOPCZAKA + eds dż do + 11 realizacji ukłacu Polska - RFN z grudnia 1970 roku w dziedzinie 

Die Padagogik Janusz Korczaks kontaktów młodzieżowych. 

zur Verbesserungo der Erzieher- POZDRAWIAMY NORYMBERGĘ I 

Kinder-Interaktion....«««.««1.> 11 

S.Odznaki skautowe od 1906 r... 13 Taa © rea” 

Pfadfinderzeichen seit 1909.. 13 óB B RB 

6.Ćwiczenie aktywizuiące "Herb UBdP' UBdP UBdP) 

Grupy" ORO TE sw <<makoaiwt5 

Ubung "Gruppenwapbpeń" *..... <>u45 er direkte' Austausch von Pfadfindergrupper mit befreundeten 

7?.Peter Jirgen Liders "Praca z p Gruprlerungen in vielen Lindern'der Welt ste!lit einen wich- 

dziećmi specjalnej troski*... 15 tigen Teil der interna! ionalistischen Erziehung dar, die vom 

Sehindertenarbeit des BdP in Polnischen Pfadfinderverband gefuhrt wird. Die Pafdfinderiandkarte 

B3YGFN..-+<««2 isaia kęsazwaiiceiwk mit verzeichneten Auslancsfahrter. umfaBt alle Kontinente. Es ist 
8.Galeria Hans Jorg Durr....... 18 gut so, daf junge Menschen die Kultur, Errungenschaften und das 

„Zuchowa majsterka....... +4... 20 tagłiche Leben in vislen Lindern Uber personiilche Kontakte kennen- 

Japanisches JOj0.42«+:2:20322 20 lernen kónnen. Freudschaften werden dabei angeknupft, die sich s„i- 

10. EKo-skaut....+--.... TE: « <9 ter mittels Korrespondenz und weitern Zusammentreffeń noch festigen 

Oko-Pfad BdP-Bundesaktien... 21 Dies stelit einen wichtigen Schritt auf dem Wege zur Verwirklichung 

UEDOF JikaF...1000:.70 ss3% WW TOR der Grundsstze ces lusarmernlebens und Zusammenwirkens von verschie- 

"2.Wwoda dla Sudańu.....-....1:. 26 denen Staaten dar, Dank dieser Kontakte wercen Vorurtelle abgebaut, 

Nacceń fir. ISUGań 10.04 da 7126 die unter der Bevdlkerung manchnal noch vorhanden sind und dle 

13.ldealny namiot........111.-.. 29 Andnupfung freudschaftlicher Beziehungen erschweren. 

RODE © żenia) Kete oojdłżw W ERO KAD 
Eln Belspiel fir schor jahrelange Kontakte Ist die Zusammenar= 

A BlStJ 0d Łańśki € «60 934,00 795 
: belt der Pfadfinder aus Kraków mit der Pfadfinderorganisation BdP 
Ein indianisches Lied....... 35 

in der Buncesrepublik Deutschland. 

. Die neueste Nummer unsere ZŻeltschrift "HR" widmen wir unseren 
Redaktor odpowiedzialny wydania - 

Freunden im Westen und móchten glelchzeltig unseren Lesern elnige 
hm PL Bogusław Śliwerski 

charakteristische Axtionen, methodische L5sungen und Ideen vorstel- 
w tki tł eni , = 
AE 3 umaćzen ia: tekstów len, die wir aus dem reichen Programm des Bundes der Pfadfinderin- 
B ł Śl i = 
a TY iwęcać nen und Pfadfinder ausgewahit haben. 

R BRty wiaoaTy IIĘGI SSR W Dle Zusammenarbelt der Jugendverbdnde in Kraków mit der Jugend 

im befreudeten Nirnberg ist eln echtes Belspiel der praktlschen 

Realisierung des Vertrages zwischen der Bundesrepublik Deutschland 

und der Volksrepublik Polen vom Dezember 1970 auf dem Gebiet der 

Jugendkontakte. 5 r 
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Hm PL Olgierd Fietkiewicz 

„e oraz częściej i piękniej, słusznie i prawdzi- 

wie, mówimy o nowoczesności w 

Chcemy być nowocześni, każdy z osobna i orga- 

harcerstwie. 

nizację też pragniemy mieć nowoczesną. Jedni tę nowo- 

czesność kojarzą z piękńymi 

oszczędnie paliwo, inni - z komputerami IBM, jeszcze 

łimuzynami, soalającymi 

inni widzą ją, jako Życie na luzie, bez troski i trudu 

może na cudzy rachuńekĄ Wizji nowoczesnego szczęści- 

jest zresztą sporo, do wyboru, do koloru... 

A tymczasem pospolitość skrzeczy. 

Obrazek przyjm ją w 

mieście grupę pionierów z zaprzyjaźnionego kraju, po- 

wiedzmy z NRD. i, jak tu oprowadzić po mieście, poka- 

zać zabytki, pomóc ' coś kupić, kiedy - główny:n środkiem 

porozumięnia są gestykulujące , górne, 

języka naszych przyjaciół ogranicza się do 

pierwszy. Harcerze swo im 

Żywo, kończyny 

zna jomość 

niełiczynch. nazw rzęczy I zdawkowych zwrotów, a tłu- 

macz wszystkim nie nastarczy? i 

Obrazek drugi. To nasza drużynawyjechała za granicę 

się problemem: na wycieczkę. | znów wszystko staje 

rozmowa, zwiedzanie, zakupy; co dopiero jakakolwiek 

rozrywka kulturalna? Tylko dyskoteka może okazać się 

dobra na wszystko... 

Obrazek trzeci. Właśnie mątka wróciła z miasta, 

kupiła kolorowe pudełko i prosi o pomoc w przetłuma- 

czeniu, jak przyrządzić tę oto potrawę. Bo sprzedali 

produkt zagraniczny, coś napisano po francusku i an- 

po arabsku, a po polsku ani słowa. glelsku, nawet 

I bieda, zwłaszcza jeśli nie ma pod ręką słownika. 

Obrazek czwarty. Odwiedzamy właśnie super-nowo- 

czesny <lub komputerowy, i bardzo nam się podoba kase- 

ta z programem, powiedzmy "flight simulation", Ale 

opis jest tylko po angielsku, i jak na złość, nikt nie 

Obrazek piąty, z niedalekiej .już wkrótce przy- 

<-;ości. Na naszym rodzinnym telewizorze wybieramy 

któryś - tam kanał i mamy obraz satelitarny. Coś arcy- 

ciekawego, tyle, że nie można ni w ząb zrozumieć akcji 

wszystko w obcym języku, trudno się nawet zorientować, 

w jakim... 

Liczbę takich i podobnych obrazków można ky mnożyć 

jako że dawno minęły lata, gdy jak w "Starej baśni" 

żyło się kędyś w borach z dala od innych ludzi, gdy 

obcy bywali yna rządko, jako kupcy lub wrogowie. 

Świat się przybliżył i skomplikował; niektórzy powia- 

dają nawet, że stał się "globalną wioską”. A my, har- 

by Świat 

lepszy! Ale ja«że być "z tymi, co walczą o wolność i 

cerze, mamy przecież ambicję, zmieniać na 

równość ludzi", jeśli nie znamy innych ludzi, ich 

przekonań, sądów, nadziei i smutków? Jak się pofozu- 

miewać z lucźmi w Świecie, jeśli władamy tylko języ- 

kiem ojczystym? 

Świat się przybliżył, co oznacza, że coraz częściej 

bywa, że można się "załapać" na zupełnie indywidualny 

wyjazd zagraniczny. Coraz łatwiej o wyjazd z wycieczką 

a może | - na stypendium? Albo do rodziny? | jak się 

tam porozumiewać z ludźmi? 
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  $ NASZ RUCH   

Powiedzmy to sobie uczciwie, że dziś nieżna jomość 

języków światowych stanowi rodzaj kalectwa. Jest to 

właśnie pozostawanie w Sytuacji zagubionej w botach 

wsi ze "Starej baśni”, a więc głębokie zacofanie. Goś 

wręcz przeciwnego temu, od czego zaczęliśmy rozmowę: 

nowoczesności. A przecież zagranica wciąż na nas od- 

działywa, nawet jeśli ani nam się śni gdziekolwiek 

podróżować. 

Cóż więc robić? Czyżby po prostu chodziło tuo za” 

chętę, by się lepiej uczyć języków w szkole? 

| tak, it nie. Jeśłi chcemy być nowocześni, wyjść 

z borów, musimy się uczyć języków, nie ma rady. Ale to 

że tepiej czy gorzej korzystamy ze szkolnych lekcji, 

to przecież zaledwie środek do celu-szansa, jaką do- 

staliśmy. Podstawowym zadaniem jest własna chęć i 

wola (choć niektórzy uczeni przekonują nas, że pojęcie 

woli" wyszło Z obiegu w światowej psychologii, więc 

harcerstwa nie dotyczy). A jeśli tak, to musimy szukać 

  

także innych sposobów, by osiągnąć cel, którym nie 

jest: uczyć się rosyjskiego czy angielskiego, ale: 

nauczyć się„tego języka, na tyle dobrze, by móc czytać, 

rozmawiać. A jeśli tak, to musimy szukać także takich 

sposobów, wśród których przypomnę kilką bardziej zna- 

nych: samouczki, płyty, słuchanie obcojęzycznego radia, 

czytanie atrakcyjnych książek w obcym języku (zależnie 

od upodobań: kryminałów, romansów, podróżniczych, 

science-fiction), przeglądanie czasopism, ciągłe się- 

yanie do słowniką iwłasnego!). Ale wśród sposobów 

Jeden jest szczególnie ważny i polecany: obcojęzyczna 

konwersacja. | łu szansa dla dojeżdżajątych; nawet w 

największym tłoku można porozmawiać o czymkolwiek. 

O sprawach szkolnych, harcerskich, minionym dniu, 

wrażeniach z podróży. Byle nie o współpasażerach, bo 

mogą się wśród nich znaleźć osoby doskonale władające 

Język i em. 

Jakiego języka się uczyć? Na ogół już wybral i śmy 

| uczymy się rosyjskiego | któregoś z trzech zachodnio 

*padkowo, bo twórcą języka był Polak, Ludwik Zamenhof. 

| 

europejskich, najczęściej angielskiego. Ale, jeśli in- 

teresujemy 5ię ruzyką, to konieczne jest pewne minimum 

włoskiego. Żalntereżowani kulturą Ameryki Łacińskiej 

sięgać powinni po hiszpański (i portugalskif). A ci 

wszyscy, co pragną korespondować 7 całym świateńh, 

niech się nauczą esperanto. Bardzo szybko, - bardzo 

łatwo móżnńna się tego języka nauczyć, a dla tych wWszy- 

stkieh, którzy nie uczyli się łaciny, esperanto może 

się stać pomostem do innych jężyków nowoczesnych. A 

harcerstwo od dawna ma związki z esperanto; nie przy” 

języków poznamy, tym jesteśmy bogatsi: 

otwierają się przed nami nowe kulfury. A do tego: 

Basic, Pascal, Logo - to przecież fównićż języki, tak- 

że ich się trzeba nauczyć. Nótacja uzycznś, symbo!6 

matematyki - też służą porozumieniu się ludzi. 

Wracając do $Bósobów. Mamy tu dorobek Bydgoskiej 

BANJO, harcerskich obozów jężykowych? ućząc się języka 

łm więcej 

całym zastępem, możemy w tym języku próbować prowadzić 

zbiór.i, tłumaczyć piosenki. | nie bać się robienia 

błędów, zawsze potem sprawdzając, czy dobrze się coś 

powiedziało, napisało, zrozumiało. * 

Wiele się ostatnio mówi o emigracji młodzieży, 

wyijeżdżaniu za granicę - na stałe, lub dla zarobku. 

wielu z tych, co wyjechali uległo fascynacji mitem 

Zachodu, boleśnie się rozczarowując, nie zdając sobie 

sprawy 2 tego, jak (I z czego) żyją tam ludzie. Nje 

zdarzy się to raczej temu, kto zna język, interesuje 

się Życiem I kuiturą danego narodu, a przy tym jest 

harcerzem: pa'riotą Polski, gotowym czerpać wzory z 

doświadczeń obcych, lecz przede wszystkim świadomym, 

że jego Ojczyzna jest nad Wisłą i Odrą. Ale ten pa- 

triotyzm oznacza szeroko otwarte okna na świat, coraz 

barcziej skomplikowany ,który musimy znać, jeśli - mimo 

trudnych chwi! - mamy godnie przetrwać kryzys | pójść 

w przyszłość. 

Nie wystarczy siedzieć w borach...   
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Uber Ostern Gast beim Związek Harcerstwa 
Polskiego in Nova FPuta/Krakau 

Die frdnkischen Stfmne vom Bund cer Pfadfinderinnen 

und Pfadfincer haben seit tber 4 Jahre Kontakte zu 
den polnischen Pfaćfindern in Krakau, Leider war es 

bisher immer eine recht einseitige Angelezenheit, 

Von BdP=Seite wurden Briefe und Pakete geschickt,Pli= 

ne gemacht- und mit viel Optimismus nach all den vie- 

len Absagen und Betchwernissen inner wieder ein neuer 

Versuch gestartet eine Vereinbarung dber den Gruppen- 

austausch BdP - ZHP zu unterzeichnen, 

Um 4ao grójer war die Freude fiir D,Steinbrecher (Guf) 

dem Initiator des Gruppenaustausches, da3 es den 

Freunćen in Krakau nun gelungen ist, aua dem polni= 

schen Pfadfincer=Hauptouartier in Warschau die Erlaub< 

nis fllr eine Zusamnenarbeit BdP-Bezirk Pranken-ZHP 

Krakau zu erhalten, 

Gllnter Jayer (Gogel) und Tima Greiner (Timmi) aus 

Beustadt/Cob, fuhren zusamnen mit Guf in dessen PKW 

Gbvber Ostern nach Krakau um die Vereinbarung dber die 

Zusamnenarbeit zu unterzeichńen, 

In einer fast 16 stlldigen Fahrt ging es durch die DDR 

nach Glrlits an die polnische Grenze, weiter durch 

Uberschlesien bis nach Krakau, 

Der Empfeng durch Piotr Niwiński, Pawel Raj (Komman- 

dantur Krakau) und Stanisiaw Baran (Stf, Nowa Huta 

war recht herzlich, Von diesem Moment an schlug die 

berllhate polnische Gastfreundschaft voll zu! 

Private Binladungen, Besichtigungstouren, Gespriche 

nit Pfadfinderfiihrern, Besuch von Gruppenstauden , 

Einkaufsbumnel in Krakau, imner und tberall wurden 

wir von unseren polnischen Freunden aufs, Beste betre- 

4t, Bei einer fahrt nach Zakopane wurde auf dem Rtifck- 

weg die Berghtitte des Stamnes besichtigt, Vielleicht 

ist sie in neher Zukunft das Domizil einer BdP Fahr- 

tengruppe? 

Nach dem sehr anstrengenden Besuchsprogramm wurde am 

letzten Tag im Krakauer Nobel=Restaurant Wierzynek 

die Vereinbarunę tfber den Gruppenaustausch unterzei-_ 

chnet, Guf meinte bei dieser Gelegenheit, da3 dies 

wohl ein historischer kugenblick sei, wenn nun end— 

lich deutsche und polnische Pfadfinder eine Vereinba- 

rung tber die Zusammenarbeit unterzeinchnen; Von pol- 

nischer Seite wurde dem voll zugestimnet, Man ist 

sich in klaren darfiber, óa3 die Vereinbarung nur die 

Yoraussetzung und den Rahmen bilcet, verwirklicht 

werden mu3 die ganze Sache von den Gruppen, 

Eine fahrtengruppe des Stammes "Rote Kahnblume der 

Helden vom Monte Casino "aus Nova=futa wird tiber 

Pfingsten 87 am Landeslager des LV Bayern teilnehmen 

und anschliejend noch einen Gastaufenthalt bei den 

Stlipnen in Schwabach, Erlangen und Neue+_ic/Cob, ver> 

bringen, Fłlr den Somner 1988 *z4 sine Fahrtengruppe 

des BdP Bezirk Franken su einem Lager an die masuri 

schen Seen eingeladen, 
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kauci ze szczepu Skautek i Skautów (Bund der 

S Pfadfinderinnen und Pfadfinder) z okręgu Fran- 

ken w RFN od przeszło 4 lat utrzymują kontakt 

z polskimi harcerzami. Niestety, jeszcze do niedawna 

kontakt ten był tylko jednostronny. Szczep utrzymywał 

korespondencję i przesyłał paczki, opracowywał plany 

w pełni optymizmu, że pomimo wielu trudności stanie 

się możliwe podpisanie umowy o wzajemnej wymianie | 

współpracy z ZHP. Tym większa była zatem radość Klausa 

D. Steinbrechera (Guf a), inicjatora związkowej wy- 

miany, kiedy przyjaciele z Krakowa otrzymali zgodę 

Głównej Kwatery ZHP na stałą współpracę z BdP okręgu 

frankońskiego. h 

Gunter Bayer (Gogel) 1 Timm Greiner (Timi) z 

Neustadt (Cob.) udali się wraz z Guf em do Krakowa, 

by podpisać umowę o współpracy. Podróż trwała 16 go- 

dzin, wiodąc przez NRD do granicy w Gorlitż i dalej 

przez Górny Śląsk do Krakowa. Tam zostali bardzo ser-. 

decznie przyjęci przez Piotra Niwińskiegó, Pawła Raja 

i Stanisława Barana (z Nowej Huty).Od tego momentu to- 

warzyszyła im słynna, polska gościnność w całej swojej 

pełnT! Prywatne zaproszenia, odwiedziny, rozmowy z 

kierownictwem KCH ZHP, wizyty w drużynach, łazikowanie 

na zakupy w Krakowie - wszędzie i przez cały okres 

pobytu spotkaliśmy się z wielką przyjaźnią. W drodze 

paąwrotnej z Zakopanego odwiedziliśmy górską chatę 

należącą do harcerzy. Być może w przyszłości będzie 

ona miejscem docelowym'dla naszej grupy wyjazdowej BdP? 

Ostatniego dnia w Krakowie, po niesłychanie na- 

piętym programie naszego pobytu, podpisana została w 

Restauracji "Wierzynek" umowa o wzajemnej wymianie. 

Guf stwierdził przy tej okazji, że jest to historyczny 

moment, bowiem nareszcie doszło do podpisania umowy O 

współpracy polskich harcerzy z niemieckimi skautami. 

Należy przy tym wyjaśnić, iż umowa zawiera jedynie 

założenia i ramy owe; współpracy, którą od strony 

merytorycznej urzeczywistniać będą poszczególne grupy. 

Pierwszą grupą wyjazdową był szczep "Czerwone Makl 

spod Monte Cassino" z Nowej Huty, który wzią: udział 

w 1987r. (około Zieionych Świątek) w krajowym obozie 

LV Bayern, a następnie gościł w szczepie w Schwabach, 

Erlangen i Neustadt) Ceż.Latem 1988 roku przewidziany 

jest pobyt grupy skautów BdP z okręgu Franken na jed- 

nym z obozów harcerskich nad jezior: i mazur skimi. 
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